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mnnistami.
Katowice, 2 listopada.

Polska część Górnego Śląska od dłuższego cza­
su jest podminowaną zorganizowaną, bardzo e- 
nergiczną agitacją komunistyczną. Główna jej 
kwatera znajduje się po stronie niemieckiej Ślą­
ska, mianowicie w Gliwicach, gdzie się drukuje 
„Prawda” bolszewicka, rozrzucana następnie po 
polskiej stronie Śląska i po całej Polsce, gdzie się 
masowo drukuje wszystkie odezwy i broszury ko­
munistyczne. W Gliwicach działa „Centralny 
komitet partji komunistycznej w Polsce", złożony 
ze zbiegów i agitatorów z całego obszaru Rzeczy­
pospolitej, a więc z Warszawy, Łodzi, Białegosto­
ku, Wilna, Lublina, Radomia, Krakowa i t. d. 
Rząd niemiecki otacza tych agitatorów staranną 
opieką i daje im wszelkie paszporty krajowe oraz 
zagraniczne. Do tych wywrotowych agitatorów 
należy między innymi paru zbiegów oraz płat­
nych kurjerek z Polski. Z Gliwic szmugluje się 
bibułę komunistyczną przez granicę do Kato­
wic i do Królewsk. Huty, skąd zaś specjalni kur­
ierzy i kurjerki przewożą ją do Krakowa, Sosno­
wca, Częstochowy i Warszawy, Lublina, Łodzi, 
Białegostoku itd. Działacze gliwiccy dysponują 
olbrzymiemi sumami, które otrzymują z Berlina 
i Moskwy, to też ich wydawnictwa są za bezcen 
sprzedawane, Do tych wydawnictw dokładają
miesięcznie miljony.

Na polskej części Górnego śląska propaganda 
komunistyczna odbywa się jawnie i tajnie, a roz­
miary jej stają się coYaz groźniejsze. Propagan­
da komunistyczna łącznie ze spadkiem waluty 
i drożyzną dość się tutaj przyjmuje. Niemcy tę 
propagandę popierają. Prócz miejscowych agita-

Mussolini na
Kraków, 2 listopada.

Na politycznym horyzoncie Włoch błyszczy 
— niewiadomo jeszcze — nowa gwiazda, czy 
toż tylko meteor. Benito Mussolini, który rozpę­
dził zapomocą bezprzykładnego ultimatum ga­
binet Facty, złożył hołd królowi i stanął na cze­
le rządu. W swoje silne ręce ujął prezydjum ga­
binetu , tudzież dwie najważniejsze teki: mini­
sterstwa spraw wewnętrznych i ministerstwa 
spraw zagranicznych. Mussolini, który był tę­
gim dziennikarzem, stal się następnie jeszcze 
tęższym przywódcą mas i organizatorem ludo­
wej siły zbrojnej, którą ujął w karby wojsko­
wego regulaminu o mistyczno-biblijnym zakro­
ju. „Nasze stronnictwo — powiada ów regula­
min — jest zawsze siłą zbrojną na usługach 
Boga, każdy z nas bowiem składa przysięgę, że 
idzie na służbę Boga i Wioch. Żołnierz faszy­
stowski z duszą, przepełnioną mistycyzmem, 
oparty na nieztnożonej wierze, ożywiony nie­
złomną wolą, gardzący oportunizmem i tchó­
rzostwem, gotowy jest do poświęceń, świadom 
strasznej powagi swojego posłannictwa, mające­
go na celu ratowanie wspólnej macierzy. Faszy­
sta zna tylko obowiązki. Ma tylko jedno prawo: 
spełniania obowiązku i radowania się tem speł­
nianiem".

Mussolini przebył stromą, czy też może bar­
dzo spadzistą drogę, zanim doszedł do obecnego 
celu, który prawdopodobnie nie przyświecał mu 
.fldrazu. Pierwotnie był zawołanym bojownikiem 
isocjalizmu, ażeby nagle siać się jego nieprze- 

przyjeżdżający „apostołowie" z całej Polski
Niezależni socjaliści" w Polsce (Dr Drobner) 

idą solidarnie z tymi komunistami i wzajemnie 
się popierają, albowiem są to zamaskowani ko­
muniści, o czem świadczą ich odezwy oraz na­
zwiska działaczów i kurjerów. Partja Drobnera, 
który jest częstym gościem w Katowicach, nie 
przebiera w środkach, aby jej ambitny przywód­
ca za wszelką cenę został posłem. W kolach po­
litycznych na G. Śląsku znane są autentyczne 
dokumenty, które tę partję mocno kompromitują. 
W ynika z nich, że zawarła ona sojusz wyborczy 
na G. Śląsku z Scheidemanowcami (w Katowi­
cach w dniu 22 sierpnia br.) i sojusz wyborczy 
z niemieckimi komunistami (w Gliwicach dnia 
27. października).

Mimo wszystko na szczęście lista niezależnych 
socjalistów na polskiej części Górnego Śląska 
została w ostatniej chwili z powodu wewnętrz­
nych nieporozumień wycofaną....

Tak jawni komuniści jak i zamaskowani,! j. 
„niezależni socjaliści" w agitacji niczem się nie 
różnią, jawnie dążą do ujęcia władzy w swoja 
ręce, do przewrotu, do zaburzeń... Ta propaganda 
stanowi ogromne niebezpieczeństwo dh prawo­
rządnych stosunków na G. Śląsku i w całej Pol­
sce, dokąd się z Katowic sączy ten antypaństwo­
wy jad Propaganda ta ustawicznie anarshizuje 
robotników i przygotowuje ich do nieobliczal­
nych w skutkach wykroczeń. Jest to wybitnie

■ ców i bolszewików, którzy za wszelką cenę u- 
. utrudniają konsolidację wewnętrznych naszych 
j stosunków. Im bowiem większa anarchia u nas, 

im państwo nasze słabsze, tem lepiej dla nich, 
. dla ich antypolskiej rozkładowej polityki.

Wasz.

czele rządu.
' błaganym wrogiem. Gdy w latach 1919 i 1920 

powstał ruch bolszewicki w przemysłowych 
centrach Włoch północnych, wystąpił Musso­
lini przeciwko ruchowi komunistycznemu i po­
łożył mu kres równie szybko jak energicznie. 
Stłumiwszy ruch komunistyczny, zwrócił się 
przeciwko socjalistom. Faszyści zdemolowali 
socjalistom przeszło 500 budynków, wszystkie 
drukarnie i redakcje, składy współdzielcze i 
biura stowarzyszeń. Zniszczenie zmory komu­
nizmu stało się dla faszystów listem żelaznym 
odnośnie, do licznych i jaskrawych nadużyć pó­
źniejszych. Mussolini coraz więcej ujmował w 
dłoń swoją rządy nad Włochami. Czynił to z 
ogromnym talentem reżyserskim, umiejąc grać 
na uczuciach mas, jak nikt inny we Włoszech, 
nie wyłączając nawet d'Annunzia. Bataljon ko­
biet witał go w Neapolu podczas defilady z unie­
sieniem, na które zdoła się zdobyć tylko Wło­
szka z południa. A kiedy przechodziły sprawne 
oddziały zbrojne faszystów, rozlegały się okrzy­
ki: „Allala", jakimi witały swoich wodzów fa­
langi greckich hoplitów. A Mussolini stał na 
trybunie wysoko ponad morzem głów ludzkich, 
odziany w czarną k^pzulę, obok niego zaś zajął 
miejsce sędziwy Garybaldczyk. W tej koszuli 
czarnej poszedł Mussolini na audjencję do kró­
la, którego zapewnił o swojej wierności dla tro­
nu.

Mussolini stał się dyktatorem Włoch. Mógł 
się pokusić o pochód na rzymski Kapitol, ale 
sięgnął tylko po prezydenturę gabinetu. Obją­

wszy ster rządów, będzie musiał okazać, że 
umie nietylko obalać rządy złe czy słabe, ale 
także tworzyć rządy dobre i mocne. Mussolini 
agitator i pogromca komunistów musi dać przy­
kład twórczych zdolności męża stanu. To jest 
atoli jeszcze muzyką przyszłości

Faszystowska rada czterech zarządziła de­
mobilizację faszystów, którym podziękowała 
za okazaną dotąd karność. Niestety telegramy 
donoszą o takich faktach, jak spalenie rejestrów 
w socjalistycznem biurze pośrednictwa pracy 
w Rzymie, jak spalenie bibljoteki socjalistycz­
nego „Ayanti" w Medjolanie, jak wywołania 
starć z ludnością na jednam z przedmieść rzym­
skich, gdzie zabito 8 osób. Dławienie prasy 
niewygodnej, jak dzienników „II Mondo", „E- 
pocą”, „II Paese", musi równie ustać. Jeżeli 
akcja faszystów ma być — jak się oni sami wy­
rażają — „d i sc ip iiin i t iss i m a", to mu­
szą oni przestrzegać usilnie nakazów prawo­
rządności, teraz zwłaszcza, gdy stoją na czele 
rządu. • • •

Rząd* faszwtów we Włoszech.
Rzym. (AW). 70.000 faszystów dfemonsfro- 

wało wczoraj przez 5 godzin w Rzymie. Potem 
specjalnymi pociągami odjechali oni do swych 
miejsc zamieszkania.

Rzym. (AW). Mussolini wystosował do ame­
rykańskiego podsekretarza Hughesa bardzo ser­
deczną depeszę, w której wyraża nadzieję 
przyjacielskiej współpracy na polu gospodar- 
czem i kulturalnem.

Rzym. (AW). Dzisiejszy dzień zaznaczył się 
w całych Włoszech lokalnemi starciami. W 
Rzymie obsadzili Jaszyści siedzibę socjalisty­
cznego związku i czynnie znieważyli dyrektora 
„Tribuny".

Rzym. (AW). Mussolini odbył konferencję z 
funkcjonariuszami oraz z szefem wydziału służ­
by bezpieczeństwa. Uczestnicy obrad zazna­
czyli, że wewnętrzne położenie stale się pole­
psza.

Smbmtloiwe wlostv ast ?o u i ą.
Berlin. (PAT). Ambasada włoska donosi: 

Natychmiast po utworzeniu się nowego rządu 
włoskiego zgłosił ambasador włoski w Berlinie

Wiedeń. (PAT). „Ńeue Freie Presse" donosi 
z Paryża: Mussolini wystosował do włoskiego 
posła w Paryżu hr. Sforzy następującą depeszę: 
Zamiar Pański ustąpienia, zanim Pan poznał 
mój program polityki zagranicznej, .muszę uwa­
żać za akt małoprzyjazny i niestosowny. W Iz­
bie przedstawię mój program i wzywam Pana 
formalnie, aby Pan sprawował dalej swój urząd, 
albowiem niesprawianie rządowi trudności w 
chwili obecnej powinno być wyrazem głęboko 
odczutego obowiązku narodowego.

Prouram MirsoWeoo.
Rzym (Telef.) dn. 2. listop. Mussolini przygo­

tował już swą mowę, którą wygłosi na pierw- 
szem posiedzeniu izby. Na tem posiedzeniu bę­
dzie także wniesiony projekt ustawy o zmianie 
ordynacji wyborczej. Po uchwaleniu tej ustawy,’ 
nastąpi rozwiązanie izby. Nowe wybory odbędą 
się w marcu r, 1923.
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! ’ KASSAN I
Koalha aprobuje wybory

Z Warszawy donoszą,:
Z Paryża donoszą, o odpowiedzi rządów fran­

cuskiego, angielskiego i włoskiego na zawiado­
mienie ich przez -rząd polski o wniesieniu usta­
wy o samorządzie dla Małopolski Wschodniej.

Rząd francuski, według tej wiadomości, od 
samego początku zajął stanowisko bardzo przy­
chylne i urzędowo zawiadomił posła polskiego 
w Paryżu, p. Zamoyskiego, o nocie, jaką w tej 
sprawie wysłał do rządu angielskiego. Nota ta 
była odpowiedzią na zapytanie rządu angiel­
skiego o opinję Francji w sprawie polskiej ini­
cjatywy. W odpowiedzi zredagowanej przy u- 
dziale Poincarego, rząd francuski oświadczył,

Sprawa reparacji niemieckich 
ma drocSse sałaSwienia.
Kraków, 3 listopada.

Dnia 30 października przybyła do Berlina, jak 
to doniosły depesze, międzynarodowa komisja re- 
paracyjna, licząca razem z personalem biurowym 
30 osób i zamieszkała w hotelu Adlon. Wszystko 
zdaje się wskazywać, że tym razem zakończoną 
wreszcie zostanie sprawa - eparacyj niemieckich, 
czyli wynagrodzenia wojennego, w sposób deti- 
nitywny. Zmiana gabinetu w Anglji, tj. ustąpie­
nie z widowni politycznej L. George‘a, który, bio- 
rąc od czasu do czasu stronę Niemiec, mącił sy­
tuację, przyczyni się do jej uproszczenia i wy­
jaśnienia.

Komisja reparacyjna przywiozła ze sobą z Pa­
ryża gotowy plan układów z Niemcami, stresz­
czający się w następujących punktach:

1. Ułatwienie finansowoj kontrcH nietylko nad 
finansami Rzeszy, ale i w poszczególnych pań­
stwach do jej związku należących.

2. Przyśpieszenie ściągania podatków.
3. Absolutny zakaz spekulacji dewizami.
i. Ewentualna zgoda na moratorium, ale na 

podstawie nie gwarancyj, lecz odpowiedniego za­
stawu.

5. Poczynienie kroków do stabilizacji marki 
Rozpisanie wewnętrznej pożyczki złotej.

6. Natychmiastowe użycie całego zapasu złota 
Bantu Rzeszy do celów stabilizacji marki.

Wedle informacyj prasy berlińskiej kontr­

NADESŁANE.
Za dział t: a Redakcja nie bierze żadnej odpo­

wiedzialności.

Do nabysia w pierwszorzędnych handlach
’ aptekach

Reprezentacya i skład na Małopolską i Śląsk 

©?« Z. Dzikows&a Sfóa
z ogr. odp.

Kraków, u!ka jayisliofśska L. 3, 
Lwów, ulica Zimorowieża L. 12.

OKoło 60 milionów mareK 
potrzebuje większe przedsiębiorstwo (Chem.-Spir.) 
w Zachodniej Mstopolsce na powiększenie kapi­
tału obrotowego. Oprócz o/o zapev/Hlone wielkie 
zyski. — Zgłoszenia do biura ogłoszeń Feliksa 

Statteia, Kraków, Grodzka 13.

Binhiniars/fi zdolną, przyjmie natychmiast „Szwal- 
Uidłitiliul ll“ nia", ulica Dunajewskiego1?, pokój 5.

Kapusia Kiszona
z fabryki „Brassica". — Zamówienia na po­
jedyncze szafie wraz z dostawą do domu 

przyjmuje:
SKŁAD NASION „ZAGOH^ 

w Krakowie, ul. Basztowa.. 17. kleton 2275. 

w Moooisce Wschodniej, 
iż niema żadnych zastrzeżeń co do sposobu, w 
jaki rząd polski zamierza załatwić sprawę Ma­
łopolski W schodn i ej.

Rząd angielski oświadczył, iż nie ma również 
zamiaru protestować w sprawia wyborów w 
Małopolsce Wschodniej, gdyż zasadniczo zgadza 
się z ustawą o samorządzie i aczkolwiek ma 
pewne drugorzędnej natury zastrzeżenia — 
wstrzymuje się na razie z krytyką ustawy.

Rząd włoski przez min. Schanzera oświad­
czył naszemu charge d‘affaires w Rzymie, że 
Włochy co do Małopolski Wschodniej żadnych 
trudności Polsce czynić nie mają powodu.

propozycje niemieckie będą się opierały na pun­
ktach następujących:

1. Moratorjum przynajmniej na przeciąg lat 
czterech.

2. Zapewnienie pożyczki zagranicznej.
3. Włączenie do komitetu gwarancyjnego 

wszystkich przez rząd 'niemiecki zaproszonych 
międzynarodowych rzeczoznawców finansowych.

Rokowania między komisją reparacyj->ą a rzą­
dem niemieckim rozpoczęły sę już 31 paździer­
nika. Przedtem kanclerz Rzeszy, dr. Wirth, przy­
jął na urzędowym posłuchaniu głównych przed­
stawicieli komisji, do których wygłosił progra­
mowe przemówienie. Odpowiedział mu Barthou, 
przedstawiciel Francji.

Z obu tych przemówień wynika, że w danej 
chwili znalazła się na pierwszym planie sprawa 
stabilizacji marki, co da się uskutecznić za pomo­
cą pożyczki zagranicznej i zapasu złota, zgro­
madzonego w Banku Rzeszy.

Ogólne wrażenie, wywołane przemówieniami 
Dra Wirtha i Barthou, oraz przebiegiem pierw­
szego dnia rokowań, oceniają i w Berlinie i w 
Paryżu b-rdao korzystnie. Są więc pewne pod­
stawy do przypuszczenia, że wreszcie państwa 
sprzymierzone porozumieją się W tej sprawie 
z Niemcami, co wpłynie w sposób dodatni na 

i sytuację finansowo-ekonomiczną nietylko Nie- 
1 mieć, ale także Francji a za nią i reszty państw 

europejskich, a więc także Polski.

OGŁOSZENIE.
Kierownictwo Intsniiantar/ Chełm

ogłasza

Przetars ofertowy
na rofeoty asanizacyjne i czyszczenie kominów 

w Garnizonie Tomaszów-Lubelski.

Zainteresowani winni.nadsyłać oferty w zam­
kniętych i zapieczętowanych kopertach, osobno ' 
na roboty asanizacyjne’ i osobno na roboty ko- I 
mlniarskie, do Kierownictwa Rej. Intendantury | 
w Chełmie do dnia 19. listopada b. r. |

Na kopercie winien być uvzidoczniony na­
pis; „Oferta na roboty asanizacyjne" lub „Oferta 
na roboty kominiarskie".

Do oferty powinien być dołączony dowód 
złożenia wadjum w kwocie 30.000 Mk. w Izbie 
Skarbowej lub w Kom. Gosp. najbliższego od­
działu wojskowego.

Otwarcie ofert nastąpi komisyjnie dnia 20 
listopada br. o godz. 9 rano, poczem oferenci 
zostaną o wyniku uwiadomieni przy zwrocie 
wadjum.

Dla orientacji powiadamia .się:
Wynagrodzenie za roboty asanizacyjne usku- 

leczniać się będzie od 1 osoby miesięcznie, 
zaś roboty kominiarskie od wyczyszczenia 1 
dymnika'kominowego lub paleniska.

Każdy oferent winien zaznaczyć w swej o- 
fercie wysokość oferowanej ceny od 1' osoby 
miesięcznie na roboty asanizacyjne i cenę od 
1 dymnika lub paleniska na roboty kominiar 
skie.

(CSeroiMnictwc Rejonu Intendantury 
Chełm. L. 3653/22.

tai® sartsli.
kowskich dworców kolejowych. Łaskawe zgłosze­
nia z podaniem warunków dzierżawy lub sprze­
daży do Adm. „N. Reformy1- pod SKłać rusztowań.

ZAPROSZENIE

VII. Walne Zgromadzenie 
Akcyon ary uszów Spółki Akcyjnej 
„Huta żelazna Kraków S. A. w Krakowie", 
które się odbędzie dnia 18 listopada 1922 r. 
o godz. 6 wieczór w lokalu Spółki, Kraków, 

Rynek gł. 12 z następującym 
porządkiem dziennym:

1. Protokół z ostatniego Walnegc Zgromadzenia.
2. Zatwierdzenie uchwał dotyczących podwyższenia 

kapitału.
3. Wniosek na zmianę §§ 12. i 22. statutu.
4. Wnioski i interpelacje.

RADA ZAWIADOtr*CZA 
Spółki Akcyjne] „Huta ńelazna 

Kraków S. A. w Krakowie1'.
Po myśli przepisu § 22. statutu, przytacza się po­

stanowienia § 20. statutu, dotyczące Walnego Zgro­
madzenia:

W celu wykonania prawa głosowania, należy zło­
żyć akcje uzasadniające prawo głosowania, najpóźniej 
na 8 dni przed Zgromadzeniem Walnem 21.) «r ka­
sie Spółki, lub w innem miejscu, wskazanem przez 
Radę Zawiadowczą. Akcjonariusze, którzy wykazali 
w ten sposób swoje prawo głosowania, otrzymają kar­
ty legitymacyjne, opiewające na ich nazwisko, z wy­
mienieniem ilości złożonych akcyj i przypadających 
na nie głosów. Legitymacja służyć może wyłącznie 
osobie, w niej wymienionej, lub też pełnomocnikowi, 
należycie wykazanemu. Każdemu akcir<ie>-jm»nawi, u- 
prawnionemu do głosowania, należy pozwolić na prze 
glądanie spisu akcjonariuszy, którzy złożyli akcje swe 
przed Zgromadzeniem Walnem, a to z chwilą, gdy 
spis ten zostanie zamknięty. Na każdsm Zgromadze­
niu Walnem należy wyłożyć spis obecnych akcjonaiM 
juszów, łub ich zastępców, z wymienieniem ich naz­
wiska i miejsca zamieszkania, tudzież ilości akcyj. 
złożonych przez każdego z nich i ilości głosów, słu­
żących każdemu; każdy akcjonariusz, łub zastępca 
akcjonariusza, obecny na Zgromadzeniu Walnem, mas 
prawo przeglądania tego spisu.

Wykaz złożonych akcyj, oraz akcionarjuszów, upra. 
wnionych do glosowania, należy dołączyć do prolo, 
kołu Zgromadzenia Walnego.

Kraków, dnia 30 października 1922.

„Pensyonat Podhale” 
w Poroninie, cały rok otwarty. Ceny 

przystępne. Pokoje słoneczne.

Wpisy na tiauKę tańców
dla P. T. młodzieży szkół wyższych, gimna­
zjalnych, semlnarjaltiych, handlowych i wyż­
szej przemysłowej przyjmula między g. 4—8 
wieczór. Kraków, Gołębia 14. OsKar Doening.

PIESKI
tadne pokojowe są do odstąpienia w dobre ręce 
— młoda suczka I paro-miesięczne szczeniaki. — 
Oglądać można tylko w dnie powszednie od 3—5 
popołudniu. Kraków, ul. Szewska 29; 111. piętro, 

pierwsze drzwi na lewa

Korespondenta (Ki) 
polsko niemieckiego ze znajomością stenogra­
fii f buchalterii poszukuje większa 
przedsiębiorstwo handlowa. Oferty 
nadsyłać pod „L. F. 1" do Adm. „Kurjera".

Dnia 7 grudnia 1922 o g. 4 popoł. 
odbędzie się

w sali Towarzystwa Wzajemnych 
(jbszpiecseh w Krakowie, ul. Basztowa 8 

NADZWYCZAJNE

WALNE ZGROMADZENIE
Członków Towarzystwa Wzajemnego Kredytu 

w Krakowie 
z następującym porządkiem dziennym;
1) Zagajenie.
2) Wnioski w przedmiocie udotowania Fun­

duszu emerytalnego.
3) Wnioski co do rozwiązania i likwidacyi 

Towarzystwa Wzajemnego Kredytu i 
ustanowienia likwidatora.

Samoistny pomsenik buchaltera 
potrzebny zaraz dla Tow. Ubezpieczeń 
w Krakowie — Oferty pod „Jnicyatywa" do biura 
ogłoszeń Feliksa Stattera, Kraków, Grodzka 13.

D® sprzedania dom Ibpl itrowy
w wielkim Krakowie, z parcelą 540 sążni. 
Nadaje się na różne przedsiębiorstwa. Wia­
domość: Kraków, ul. Kraszewskiego L. 20, 

L p. na lewo.
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wprost8 sŁK^mSWT¥NOP©ia DYWANÓW PERSKICH
Ceny przwtepne!_________ I. 8ŁUH8AUM. Kraków, u!. OietiowsUa 81. Talałan 2383.

poszukuje na stałe zatrudnienie „Metal”, 
Fabryka wyrobów metalowych Spółka z o. p. 

Bydgoszcz, Promenada 26.

' KOMUNIKAT.
W dniu 3. października 1922 roku, odbyło się w lokalu Spółki 

przy ul. Bielowskiego 5 we Lwowie V Zwycz. Walne Zgromadzenie 
cumaowA, Akc. Tow. dla przemysłu cukrowniczego w Chodo; 
rowie, które uchwaliło przewalutować dotychczasowy kapitał akcyjny, 
wynoszący Mp. 63,000.000’— podzielony na sztuk 450.000 akcji po 
im. wartości Mp. 140’— każda,

do wysokości Mp. 45-J.83J.0S9'-
przez podniesienie imiennej wartości każdej akcji na Mp. 1000*— 
drogą przestemplowania akcji.

Towarzystwo zamierza wyzyskać całkowitą sprawność rafiaerji cukru w Cho- 
dorowie i przerafinować w niej oprócz surowca z własnych buraków, także i surowiec 
zakupiony w innych cukrowniach oraz wybudować magazyny w Ghodorowie na cukier 
surowy i rafinadę. Tow. zamierza również wybudować magazyn na dworcu we Lwowie. 

Zwiększające się ustawicznie trudności robotnicze, skłoniły Towarzystwo do za­
kupienia w Czechosłowacji urządzenia patentowanego „EŁFA“, które służyć ma do 
mechanicznego wyładowania buraków z wagonów za pomocą prądu wody.

Z inwestycjami temi wiąże się również projekt finansowego połączenia się z je­
dną z odbudowujących się surowni w dawnej Kongresówce, na granicach Małopolski.

Celem pokrycia powyższych inwestycji, uchwaliło wspomniane walne zgromadzę 
nie podwyższyć przewalutowany jak wyżej kapitał akcyjny o dalszych Mp. 250,000.000

do wysokołci Mp. 789.003.000'—
a odnośna uchwała Walnego Zgromadzenia akcjonarjuszy przesłana Już została do Mi­
nisterstwa do zatwierdzenia.

Młodzież akademicka w obronie swojego kolegi.
Z kół akademików otrzymujemy następują­

ce oświadczenie, zaopatrzone wie;oma podpi 
sami:

Pod tytułom: „Do wiadomości Kół akade 
mickich w Krakowie” zamieścili drukarze kra­
kowscy w .Naprzodzie* w Nr. 245 artykulik 
zakończony pytaniem pod adresem PP. Aka­
demików: Czy postępowanie łami­
strajków Bolta et Ćomu. licują z 
godnością łtonoru akadatnlckłego 
i czy zechcecie Panowie sprawą tą nieco się 
zainteresować".

Owsżem, zainteresowaliśmy się i rzecz zba­
dali z wynikiem następującym:

Drukarnia .Prawdy* była przed wojną dru 
kamią niccennikową. Mimo to jej właściciel 
ks. dr. Kądzioła opłacał personal według norm 
każdorazowego cennika. Wyzyskując tę okoli­
czność reprezentanci „Związku* zwrócili się 
do ks. Kądzioły, aby —- skoro wynagradza 
swój personal zgodnie z postulatami organl- 
zacyi składaczy pisma —- korzystał także i z 
tych dogodności, jakie organizacya zapewnia 
"ym właścicielom drukarń, którzy jej cennik 

„t. dpiszą. Ks. Kądzioła dał się do podpisania 
jtjnnika nakłonić i wkrótce doświadczył „do­
godności* organizacyi w kilku.... wybuchłych 
w międzyczasie strajkach. Ostatniego cennika 
organizacyi składaczy pisma ks. Kądzioła nie 
przyjął, ale wydawnictw Swoich nie zaniechał 
i nadal je drukuje, t. zn., że drukarnia .Pra­
wdy* stała się automatycznie znowu niecen- 
nikową i w stosunku do organizacyi ma zu­
pełnie wolne ręce. Tyle co- do drukarni.

Pan Bolt, dziś student medycyny, Jest wy- 
•howankiem Zakładu ks. Markiewicza w Miej- 
•u Piastowem. Zakład ten był i jest urzędo­

wo uprawniony do prowadzenia drukarni i wy­
dawania je! pracownikom świadectw kwalifi­

kacyjnych. Na podstawie takiego to świadectwa 
zgłosił się swego ezasu kolega Bolt do dru­
karni .Prawdy*, by módz zarobkować i kształ - 
cić się. Wtedy to zorganizowani PP. składa­
cze pisma oświadczyli, że z P. Bałtem nie 
będą pracowali. Wobec tego ks. Kądzioła po 
czął na własną rękę zabiegać o przyjęcie Kol. 
Bolta do orgaptzacyi. Na starania te .organi 
zacya odpowiedziała odmownie i odjęła przez 
to kol. Boicie chleb i możność dalszych stu 
dyów. Obecnie z automatycznem przejściem 
drukarni .Prawdy" do rzędu niecenaikowych, 
otworzyła się dla kol. Bolta znowu sposob­
ność zarobkowania na dalsze studya, do cze­
go ma zupełne prawo.

Wobec oczywistości, że skoro ktoś do pe­
wnej organizacyi nie należy, nie może pod­
padać zarzutowi nfesolidarności z nią, kon­
statujemy;

1) że kol. Bolt stając dziś do pracy nie 
łamie zobowiązania, bo żadnego na siebie 
nie wziął;

2) że piętnowanie Go publicznie mianem 
„łamistrajka” opiera się na cynicznem, bo 
świadomem kłamstwie;

3) że artykulik pomieszczony przez druka­
rzy w „Naprzodzie” dąży'rozmyślnie do wy­
paczania opinii o ludziach 1 stosunkach; — 
a wreszcie

4) że co dotyczy kwestyl honoru, to Jest 
on całkowicie po stronie kol. Bolta zarówno 
w jego charakterze wykwalifikowanego skła­
dacza pisma Jak i akademika.

Tyle dla uczynienia zadość apelowi dru- ‘ 
karzy wyjaśnień rzeczowych, pod które kładzie­
my nasze podpisyl

Kraków, d. 31/10 1922. [

Podpisane arkusze do przejrzenia w reda- i 
kcyi „Wiad. Kraków.”.

Sz. Prenumeratorów dzienników 
które wychodziły przed strajkiem w Krakowie, 
a obecnie złączyły się w Wiadomościach 
Krukowskich, prosimy o nadsyłanie 
prenumeraty do poszczególnych 
wydawnictw.
• Prenumerata „Czasu”, „Głosu Narodu", 
„Nowej Reformy” wynosi miesięcznie 2200 Mp.

z przesyłką, lub dostawą w kraju 2.600 „ 
za granicą.........................................   4.000 „

Prenumerata „Gońca Krakowskiego", „Ilustr. 
Kurjera Codziennego", „Nowego Dziennika" 
wynosi miesięcznie:

z odnoszeniem i zamiejscowa: 3.000 Mp. 
bez odnoszenia........................  2.700 „

Wiadomości bieżące.
Laków, 3 listopada.

Pracownicy państwowi grożą 
strajkiem.

We Lwowie odbył się 29 października kon­
gres pracowników państwowych Małopolski 
w sali Rady miejskiej. Po referatach i oży­
wionej dyskusyi uchwalono rezolucye stwier­
dzające kategorycznie, że w razie nieuwzględ­
nienia przez rząd któregokolwiek z postulatów 
w terminie bezzwłocznym, związki reprezentu­
jące ogół funkcyonaryuszy Małopolski będą 
bezwzględnie zmuszono uledz z nieopisanym 
trudem hamowanym tendancyom ogółu, do 
proklamowania bądź manifestacyj­
nego bądź długotrwałego strajku 
powszechnego, dalej zrzucić z ogółu pra­
cowników państw, wszelką odpowiedzialność 
za dalszą ich taktykę i kroki, wreszcie docho­
dzić swych słusznych praw, pogwałconych 
przez rząd niewykonywaniem obowiązujących 
ustaw na drodze skargi do Trybunału admi­
nistracyjnego. Wreszcie uchwalił kongres je­
dnogłośnie opodatkować wszystkich pracowni­
ków państwowych na koszta dalszej akcyl 
kwotą, którą ma oznaczyć komitat organiza­
cyjny.

Zżycia Polaków w Rumunii.
W ostatnich dniach września b. r. odbyły 

się wybory delegatów do Polskiej Rady Na­
rodowej w Rumunii. Na razie dokonano wy­
boru w Bessarabii i na Bukowinie. Wybory 
w starem królestwie mają się odbyć w naj­
bliższym czasie po zorganizowaniu tamtejszego 
żywiołu polskiego. Dalszy zjazd delegatów od­
był się 9 października w Czerniowcach przy 
współudziale około 100 uczestników. Na zje- 
ździe tym dokonano wyboru prezydyum i wy­
działów wykonawczych dla poszczególnych 
prowincyi. Prezesem rady nadzorcze! wybrany 
został p. Tytus Czerkaw3ki z Baniłowa, 
wlaśc. dóbr, zastępcami Aleks. S k i b n i e w- 
ski z Hliboki, inżynier Alojzy Fricdsl z 
Czerniowiec i dr. G1Q c k 1 e z Bessarabii; 
gen. sekretarzem został p. Kamieniecki 
z Czerniowiec.

otrzymanie ruchu nocnego 
na granicy wschodniej;

Ze Skalata donoszą do lwowskiej „Gazety 
Porannej":

W związku z pstatniem! zdarzeniami we 
Wschodnie) Małopoisce wogóle, a w pogra­
nicznych powiatach w szczególności, tutejszy 
powiatowy starosta p. Michalski wydał rozpo­
rządzenie, mocą którego wstrzymuje się wszelki 
ruch zarówno pieszy jak i kołowy po ulicach, 
drogach I placach publicznych w porze noc­
nej, a mianowicie: po Wsiach od 7 godziny 
wiecz., zaś w miastach od 9 godziny aż do 
5 godz. rano.

Niestosujący’ się do tego rozporządzenia 
będą zatrzymywani i odstawiani do starostwa 
ciem ukarania. Obwieszczenie te obowiązuje 
la całym Muuij powiatu skałackiego aż do 
.lvoł->ma : wyjątkiem jedynie dni wyborów 
i.i Sejmu i Senatu, tj. 5 i 12 listopada br-
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Jak nas Informują, takie same rozporządze­
nie ukazało się także w niektórych innych 
powiatach pogranicznych.

Rosya sowiecka a sorawy 
bliskiego Wschodu.

Wedle Jednozgodnych doniesień dzienników 
angielskich i francuskich koncen­
truje w dawnym ‘rrsjy zakauka­
skim (w Gruzyi i Azerhe’dżanie) znaczne 
siły wojskowe. Ponieważ kilka tygodni 
temu rozeszły się pogłoski, jakoby między 
Anglią a Moskwą stosunki miały się tak da­
lece oziębić, że groziły zerwaniem — przeto 
sądzono, że ta koncentracya wojsk wymierz© 
na Jest przeciw Turcyi, reprezentowanej przez 
rząd nacyonalistyczńy.

Tymczasem pokazało się, że Jeśli nawet za­
szły Jakieś . nieporozumienia między rządem 
sowieckim a angielskim, to Je Już wyrównano, 
koncentracya zatem wojsk rosyjskich ma inne 
cele, niż atakowanie Turków.

Wśród wielkiego zainteresowania sia kon­
fliktem grecko-tureckim i ze względu na oba­
wy, Jakie budził on odnośnie do pokoju euro­
pejskiego, prawie niepostrzeżenie minął fakt 
zawarcia persko-rosyjsklago układu, 
na mocy którego armia szeruuona mo­
że przechodzić terytoryum Persy! 
dla atakowania Mezopotamii podczas ewentu­
alnej wojny angielsko - rosyjskiej. Otóż, jak 
donoszą „Daily News", w Moskwie liczą się 
poważnie z możliwością wybuchu ta­
kiej wojny, której teatrem będzie Azya, 
a celem ostatecznym wywołanie wielkiego po­
wstania w Indyach przeciw ciemiężycielom 
Anglikom. Zresztą, gdyby nawet do takiej woj 
ny już teraz przyjść nie miało, to obecność 
znacznych sił sprzymierzonej Rosyi bolszewi­
ckiej, tuż przy gtanicach Turcyi w Azyi Mniej 
szej, pozwoli jej zabierać głos zupełnie ina­
czej na mającej wkrótce rozpocząć swe obra­
dy międzynarodowej konferencyi wschodniej, 
aniżeli, gdyby sama Jedna musiała bronić swych 
interesów.

^resztą, ostatniemi czasy mnożą sią oznaki, 
wskazujące, iż na bliskim Wschodzie, wzglę­
dnie w Azyi cetralnej na drodze ku Indyom, 
zanosi się na wyzyskanie zwycięstw Kemala 
paszy, będących zarazem zwycięstwem idei 
nacyonalistycznej. Między innemi, np. dono­
szą z Angory, że przybyła tam specjalna 
misya perska, której celem Jest zawar­
cie ścisłego sojuszu z rządem Ke­
mala paszy. Na wypadek przyjścia do sku­
tku tego sojuszu, wrogo wobec Turków-sun- 
nitów, usposobieni szyici-Persowie utworzyliby 
z nimi front wspólny przeciw Angli, co by­
łoby faktem niezmiernej doniosłości. Angota 
wreszcie stać się miała ostatniemi czasy cen­
trum, gdzie spotykają się i szukają ze sobą 
kontaktu nacyonaliści Indyj, Persyi i Egiptu.

Cały ten ruch nacyonalistyczny w świecie 
muzułmańskim — to owoc dotychczasowej po­
lityki L. George‘a, który zdołał w ciągu lat 
kilku uczynić wszystkich muzułmanów wroga­
mi Angli. Czy następca jego, Bonar Law, zmie - 
ni coś w tej sytuacyl, t. j. czy uda mu się 
odeprzeć cios, Jaki chcą bolszewicy wymie­
rzyć na Indye, i czy dojdzie do porozumienia 
ze światem muzułmańskim — powinna poka­
zać najbliższa, przyszłość.

Napad .na redakcją 
„Kuryara Porannego .
(AW) Z Warszawy donoszą: Dzienniki podają, 

że wczoraj późnym wieczorem dokonano napadu 
na lokai redakcyi „Kuryera Porannego" przy 
ul. Marszałkowskiej. Napastnicy poroz­
bijali szyby w lokalu adiniMsłracyi 
i 2 wialkie szyby wystawowe, po­
rozbijali stoły i krzesła i ponisz­
czyli papiery. W sekretaryacie redakcyi 
rozbili telefon, a siedzącego przy biurku współ­
pracownika obrzucili kamieniami, po­
czem pogasiwszy światła uciekli. Przechodnie 
zebrani przed lokalem redakcyi schwycili Je­
dnego z, napastników i oddali go w ręce nad­
chodzącej policyi. która w pościgu złapała 
Jeszcze kilku napastników.

SUCB? NIEDZIELA-. nietylko oficjalnie, ale w do- 
slownem i ego słowa znaczeniu, przypominała „Su­
chą Amerykę" z tą tylko różnicą, że o ile tam przy­
najmniej wody niebrakło, to w. Krakowie z powodu 
pęknięcia rury wodociągowej ludność zlobywała 
wodę i jeszcze zdobywa ze studzien, a nawet wprost

z Wisły. Faktem jest, że nigdzie nie sprzedano kro­
pli alkoholu, a stali szczęśliwcy, którzy jednak „wy- 
dębili" zawsze „kubek", od niedzieli nie dostali 
nawet „małego jasnego".

— Wody, albo piwa! — wołają piwosze.
Trudno! Te dwa i pół procent alkoholu nikogo nie 

zbawi, a taka zupełna abstynencja jednak na dobre 
wyjdzie.

(t). ŚWIĘTO UMARŁYCH. Przepiękny zwyczaj 
chrześcijański każę, ab«śmy choć dwa dni w roku 
obcowali z tymi, którzy odeszli. Na wiecej nam nie 
pozwala obowiązek wob“c żywych. Cały więc Kra­
ków wyległ na nasze Campo Santo, a groby zaja­
śniały bezlikiem świateł. Ci, którzy chcieli przy tej 
sposobności przysłużyć się idei, zakupywali znaczki, 
na rzecz utrzymania grobów poległych.

We środę popołudniu modły żałobne w kaplicy 
cmentar-a rakowickiego z udziałem nader licznego 
duchowieństwa odprawił ks. biskup Sapieha.

Wojskowość udała się we środę popołudniu w po­
chodzie na groby wojenne, gdzie po odegraniu pie­
śni żałobnych przez orkiestrę 20 pp. przemówił ks. 
kapelan Jaroński. Przy grobach powstańców z 1831 
i 1863 r. wypowiedział podniosłe kazanie ks. Nie­
zgoda. jeneralny dziekan załogi krakowskiej. Uro­
czystość zakończyła się odśpiewaniem hymnu „Boże 
coś Polskę".

POGRZEB ŚP. EDMUNDA RYCIE BA, znakomite­
go artysty dramatycznego, b. dyrektora teatru w Po­
znaniu. którego zwłoki nadeszły dziś z Torunia do 
Krakowa, odbędzie się w sobotę, 4-go bm. o godz. 3 
popołudniu z kaplicy cmentarnej do grobu rodzinnego.

PĘKNIĘCIE RURY WODOCIĄGOWEJ. Skutkiem 
pęknięcia głównej rury wodociągowej za Salwatorem 
przy ul. ks. Józefa, Kraków pozbawiony jest zupeł­
nie wody od dwóch dni. Wstawienie nowej rury 
wodociągowej natrafiło na. wielkie trudności, gdyż 
pęknięta rura znajdowała się pod betonowym kana­
łem, idącym w poprzek ulicy. Musiano więc na­
przód wyrąbać otwór w betonie, by dopiero potem 
przystąpić do wydobycia zniszczonej rury. Rozbija­
nie betonu trwało do wczoraj w południe, a obecnie 
wre praca nad wymianą rury. Wodociąg będzie uru­
chomiony prawdopodobnie w ciągu dnia dzisiejszego. 
Magistrat krak. rozwozi 12-ma żelaznymi beczko­
wozami wodę po mieście, czerpaną w zbiornikach 
wodociągwych za Przegorzałami, a częściowo także 
ze studni podwórza straży pożarnej przy ul. Potoc­
kiego. Mieszkańcy miasta zaopatrują się w wodę 
przeważnie z prywatnych studni, które dotąd istnie­
ją w Krakowie. Niektórzy właściciele takich studni 
pobierają opłaty, inni zaś pozamykali łańcuchami 
studnie, by uniemożliwić sąsiadom pobór wody.

PROGNOZA NA DZISIAJ. Przeważnie pochmbmo. 
opady, dość ciepło, umiarkowane wiatry z południo- 
zachodu i zachodu.

GAZETY ŚLĄSKIE I NIEMIECKIE konkurują ce­
nami skutecznie z naszymi polskimi dziennikami, 
dzięki wydatniejszej pracy i skromniejszym wyma­
ganiom drukarzy na Śląsku. I tak kosztuje obecnie 
numer: „Głos Poranny" 8 mk. niem., „Dar Ober- 
schlesische Wanderer" (Gliwioe) 10 mk., „Kurjer" 
(Huta Królewska) 10 mk., „Osfóeutsche Morgenpost". 
(Bytom) 10 mk., „Grenzzeitung" 8 mk., „Rothe 
Fahne" 4 mk., „Kattowitzer Zeitung" 10 mk.

Gdzież to porównanie z cenami, podyktowanemi 
przez naszych zecerów gazetowych?

PODWYŻSZENIE PODATKU OD PIWA. Rozpo­
rządzeniem Rady Ministrów, które będzie wkrótce 
ogloszzine w Dzienniku Ustaw Rzeczypospolitej, 
podwyższono z mocą obowiązującą od dnia 1 listo­
pada 1922 podatek spożywczy od piwa, pobierany od 
hektolitra i od każdego stopnia ekstraktu, brzeczki 
piwnej, (stopnia hektolitrowego ekstraktu) jak nastę­
puje: a) dla browarów produkujących do 10.000 hl. 
na 460 mk., b) dla browarów produkujących do 
30.000 hl. na 470 mk., c) dla browarów produkują­
cych do 60.000 hl. na 480 mk., d) dla browarów pro­
dukujących do 70.000 hl. na 490 mk., e) dla browa­
rów produkujących ponad 70.000 hl. na 500 mk. 
Zarazem zarządzono opodatkowanie zapasów brze­
czki piwnej, które przeprowadzi Kontrola skarbowa.

NOWE ŻĄDANIA PIEKARZY. Związek właści-. 
cieli piekarń w Krakowie, wniósł wczoraj do Prezy­
dium miasta pismo, żądając stałego regulowania 
cen chleba i bułek według cen targowych mąki a 
to w takim stosunku, by cena 1 klg. chleba równała 
słę 1 klg. mąki żytniej, a cena 6 dkg. bulki 6 dkg. 
mnie pszennej. Nowe żądania piekary będą rozpa­
trywane na posiedzeniu komisji cennikowej w dniu 
dzisiejszym.

WŁAŚCICIELE SKŁADÓW WĘGLA W KRAKO­
WIE zażądali od Magistratu, by dotychczasowe 9°/o 
nadwyżki od ceny kopalnianej węgla, podniósł im 
na 12“io ze względu na zwiększone koszta robocizny. 
Równocześnie domagają się podwyższenia 5% man­
ka na 6’/..

CUKIER DLA KRAKOWA. W ostatnich dwóch 
dniach nadeszło do Krakowa 9 wagonów cukru kost­
kowego i tzw. w głowach. Przydziały te zostały już 
częściowo rozdzielone między konsumy, urzędy, in­
stytucje humanitarne itd., częścią zaś sj/rzedaje się 
cukier w kramach miejskich, a to w budynku ele­
ktrowni w Podgórzu, w Zakładzie akcyzowym przy 
ulicy Kopernika oraz przy ul. Jabłonowskich.

PODWYŻKA GEN CHLEBA MIEJSKIEGO. Magi­
strat krakowski podwyższa z dniem dziesiejszym 
cenę chleba z 260 mk. na 300 mk. za 1 kg. Piekar­
nia miejska wypieka nadal dziennie 10.000 kg. chle­
ba, który sprzedawany jest w kilkunastu sklepach.

KRAKOWSKIE KOŁO TOW. NAUCZ. SZKÓŁ 
WYŻSZYCH w porozumieniu z tutejszem Kurato­
rium otwiera 6 listopada b. r. w gimn. V. trzeci je­
dnoroczny kurs maturyczny dla zdemobilizowanych 
i inwalidów, którym brak do matury jednej lub dwu 
ostatnich klas szkoły średniej. Wpisy na podstawie 
dokumentów przyjmuje kierownik kursu w gimn. 
Jaworskiego, Rynek 17, II. p. od godz. 12 1 w 
dniach I-go do 6-go listopada.

Z UNIWERSYTETU. Pani Walentyna Lisowska-Te- 
sarzowa, rodem z Jarosławia, uzyskała w tutejszym 
Uniwersytecie stopień doktora wszech nauk lekar­
skich.

ABIBULATCRJUM PP. EKONOMEK. Pod kierun­
kiem Dra Reca ambulatorium PP. Ekonomek urzą­
dza wieczorne 4-tv"odniowe kursa sanitarne. Począ­
tek 15 listopada. Wpisy przyjmuje się w Ambula­
torium, ul. Warszawska 6/* w poniedziałki, środy 
i soboty miedzy 12 a 2.

Z TOWARZYSTWA MATEMATYCZNEGO. W pią. 
tek 3 bm. o godz. 7 wieczorem odbędzie się Posie­
dzenie Zwyczajne Towarzystwa w lokalu Semina­
rium Matematycznego, ul. św. Anny 12, p. t.: „O 
systemie wyborczym DTIondta". Wstęp dla nie- 
członków 50 mk.

„ZESPÓŁ", urzędniczy związek spożywczy, za­
wiadamia, iż od dnia 6 listopada b. r. daje przedsta­
wienia urzędnicze w poniedziałki każdego tygodnia 
w teatrze miejskim „Opera i Operetka" po cenach 

I zniżonych. Sprzedaż biletów od wtorku do soboty 
I każdego tygodnia w sklepie odzieżowym, ul. Jagiel­

lońska 12.
ZWIĄZEK ZAWODOWY NAUCZ. JĘZ. HEBR, 

otwiera w najblższych dniach kursa dokształcające 
języka i literatury hebrajskiej ze współudziałem pp.: 
Winkowskiego, Rappaporta, Kwitnera, Myfelewa i 
Szmulewicza. Wpisy oraz bliższe informacje w 
szkole hebrajskiej, Brzozowa 8, I. p., sala I., co­
dziennie między godz. 6—7 wieczór.

SPROSTOWANIE. Zamieszczona onegdaj notatka, 
jakoby w aptece p. Schneidra przy ul. Długiej pra­
cowała komisja sądowa nad wykazem pobranych 
przez Komorowską proszków weronalu, jest zupełnie 
nieprawdziwą.

(ch). AFERA SZPIEGOWSKA. Jak się dowiadu­
jemy, wykryta onegdaj w Krakowie wielka afera 
szpiegowska, zatacza coraz szersze kręgi. W aferę 
tę jest wmieszany cały szereg znanych osobistości, 
których nazwiska trzymane są na razie w tajem­
nicy. Wczoraj ujęto znów niejakiego Szarę Adolfa 
i Annę Korczykową. Wszystkich aresztowanych od­
stawiono do tutejszego Sądu okręg, karnego. Sprawa 
budzi w mieście ogromną sensację.

POŻAR. Onegdaj w Kobylanach .pod Krakowenj 
po godz. 9-tej ąieczorem, wybuchł nagle wielki po­
żar w zabudowaniach dworskich dzierżawcy Aloj­
zego Chylewskiego'. Pożar zniszczył całkowicie jedną 
stertę słomy i jedną stodołę ze znajdującym się tam 
zbiorem zboża w ilości około 5 wagonów i narzę­
dziami rolniczemi. Z powodu braku wody w pobliża 
i trudności w jej dowozie, spłonęło wszystko. Pożar 
powstał skutkiem podpalenia. Pod zarzutem popeł­
nienia tej zbrodni aresztowała polioja Szczepana 
Strychalskiego, Błażeja Ziarkowskiego, wszystkich 
z Kobylan.

KRADZIEŻ. Do policji doniósł Izak Rosenfeld, 
kupiec, zamieszkały przy ul. Estery, że z jego stry­
chu skradziono mu 14 ram okiennych wartości 100 
tysięcy marek.

NAJECHANY WOZEM. Wczoraj Józef Serkowski, 
jadąc szybko wozem, zaprzężonym w dwa konie, 
przez ulicę Dietlowską, najechał na przechodzącego 
54-letniego Aleksandra Baranowskiego, który wpa?’ 
pod konie. Baranowski odniósł liczne obrażenia i 
ranę na prawej ręce, przez którą przejechały kola

NIEPOROZUMIENIE MAŁŻEŃSKIE. Wczoraj za­
wezwano pogotowie ratunkowe na ul. Szeroką l. 27, 
gdzie zamieszkały tam 42-letni Izaak Feilhard po­
ranił ciężko nożem swą żonę Dobę Beer. Lekarz 
pogotowia po opatrzeniu rannej, pozostawił ją opiec* 
domowej.

WŁAMANIE. Do mieszkania p. Zdzisława Słowika 
przy ui. Anczyca 1. 13, włamali się onegdaj niewy- 
śledzeni. sprawcy i skradli garderobę i bieliznę mę­
ską i damską wartości 1,727.000.

NIESZCZĘŚLIWY WYPADEK. Wczoraj w połu­
dnie Marja Szostek, idąc z konewką wody przez ulicą 
Grodzką, pośliznęła się i upadla tak fatalnie, że do­
znała ciężkich obrażęń. Nieprzytomną przewiozło 
pogotowie do szpitala śjz. Łazarza.

RANIONY W CZASIE BÓJKI. Wczoraj w jednym 
z domów przy ul. Garbarskiej przyszło do bójki, w 
czasie której poraniono nożem Tadeusza Borowskie­
go, ślusarza. Borowskiego, rannego ciężko nożenS 
w lewą pierś, przewieziono do szpitala.

Z kra^u.
P. KAROL SEELIGER, dyrektor monopolu iytunśo- 

wego w ministerstwie skarbu, oskarżony w •swoim 
czasie o rzekome nadużycia służbowe, jak wiadomo 
wyrokiem Sądu okręgowego w Warszawie, zatwier­
dzonym w całej osnowie przez sąd apelacyjny, od 
wszelkiej winy uwolniony. Na jego własne żądanie 
zebrała się wyższa komisja dyscyplinarna minister­
stwa Skarbu, która jednomyślnie powzięła uchwalę, 
że niema żadnego powodu do wszczęcia dochodzeń 
dyscyplinarnych. Rehabilitacja p. Seeligera jest więc 
całkowita i p. minister Skarbu powierzył mu obecnie 
kierownictwo departamentu tytuniowego.

P. Seeliger pa<U ofiarą niesłusznych, podejrzeń i 
wrogiej kampanii prowadzonej przeciwko znanemu, 
jako „Galicjaninowi". . _

CZTERY MILIARDY DLA URZĘDNIKÓW. (AWT 
Według informacji warszawsk. „Expresu Porannego" 
wypłacone onegdaj pensje urzędników 3-ciej instancji 
wynoszą 2 niiljardy marek polskich. Pensje dla urzę­
dników 2-giej i 1-szej instancji wynoszą 4-ry miljardy 
marek polskich.

KU CZCI BOHATERA Z 63. ROKU. Wczoraj w wi­
gilię dnia zadusznego odbyła się w Warszawie uroczy­
stość poświęcenia tablicy pamiątkowej tru czci Roma­
na Żulińskiego, członka rządu narodowego w powsta­
niu 63 roku i towarzysza pracy Romualda Traugutta, 
wraz z którym zginął na stokach Cytadeli. Akt po- 

■ święcenia tablicy poprzedziła akademja ku czci nie- 
i zapomnianej pamięci bohatera narodowego
! REWIZJE W KANTORACH WYMIANY. ..Kurjer 
j Polski" donosi: Wczoraj w godzinach popołudniowych 
i delegowani urzędnicy Ministerstwa skarbu wraz z wy- 
I wiadowcami policji śledczej dokonali licznych rewi­
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zji w kantorach wymiany. Zabrano moc waluty za­
granicznej. Wszystkie osoby, które znajdowały się w 
tym czasie w kantorach, poddane były rewizji osobis­
tej.

NA BUDOWĘ NOWYCH L1NIJ KOLEJOWYCH 
przeznaczyło min. kolejowe, jak z Warszawy dono­
szą, 40 miliardów Mp.

ZJAZD HARCERZY POMORSKICH W TORUNIU. 
Dnia 1 listopada odbył się w Toruniu pod przewodnic­
twem generała Hallera Zjazd harcerstwa pomorskie­
go przy udziale licznych przedstawicieli władz, woj­
skowości, sfer nauczycielskich, komunalnych i spo­
łeczeństwa.

POWRÓT DZIECI POLSKICH ZE SYBERII. W 
tych dniach powróciła trzecia partja dzieci z Syberii 
wschodniej- w liczbie 191 do Warszawy.

NAPAD NA ADOLFA NOWACZYSSEIEGO. Jak 
donoszą pisma warszawskie, we wtorek wieczorem 
dokonano napadu na. znanego pisarza i współpra­
cownika „Rzeczypospolitej" p. Adolfa Nowaczyń- 
skiego. Gdy przechodził on wraz z żoną ulicą Złotą, 
otoczyło go kilku napastników, a jeden z nich ude­
rzył go jakiemś ostrem narzędziem między oczy. 
Wezwani lekarze stwierdzili zranienie białka i prze­
cięcie rogówki, na szczęście jednak, p. Nowaczyń- 
ekiernu mimo silnego obrzęku oka nie grozi żadne 
niebezpieczeństwo. Sprawcy napadu, którego doko­
nano na tle politycznem, zdołali umknąć.

Ze ćwlata.

KATASTROFA LOTNICZA. Dzienniki donoszą, że 
samolot, odbywający drogę: Paryż, Praga, Warszawa, 
spalił się w Bischofsfein w Czechach. Pilot zginął, 

■ francuski oficer jest ciężko ranny.
(PAT) HR. ZAMOYSKI U POINOARFZGO. Poincare 

przyjął onegdaj w Paryżu posła polskiego Zamoy­
skiego.

O SPADEK PO EKSCESAP.ZU KAROLU. Mail Ga- 
zette donosi, tó Liga narodów postanowiła żądać, aby 
wła-sność prywatna b. króla Karola, znajdująca się 
w Austrji i w państwach sukcesyjnych została wyda­
na spadkobiercom Karola.

ODWIEDZINY FAMILIJNE ZDETRONIZOWA­
NYCH. Neues Wiener Tagblatt donosi z Paryża: We­
dle wiadomości z Leodium, Zofia, żona Konstantyna, 
byłego króla greckiego udała się do Doorn w odwie- 
.dziny do swego brata Wilhelma, eksęesarza niemiec­
kiego i będzie obecną na uroczystościach weselnych.

NAJWIĘKSZE DZIAŁO NA ŚWTEOIE znajduje się 
w jodr.ym z fortów amerykańskich. Działo to jest u- 
doskonaleniem typu „Berty" niemieckiej, przy po­
mocy której bombardowano Paryż. Działo to wyrzu­
ca pocisk, ważący 1.000 kilogramów, a-niesie dalej, 
aniżeli wszystkie znane dotychczas na świacie działa.

PODRÓŻ POŚLUBNA WILHELMA. Korespondenci 
pism londyńskich doposzą, że ex-cesarz Wilhelm za­
mierza udać się w podróż poślubną. Kwestja tylko, 
czy rząd holenderski zgodzi się na to.

-'i_ ŚLUB. W dniu 28 października b. r. odbył się ślub 
'• r 'pi Janiny Schlichting z Bukowca z inż. Piotrem Gędł- 
alns*któfti, w kościele 00. Kapucynów.

ZAMIAST KWIATÓW na grób Rodziców złożono 
w Administracji „Czasu" 15.000 Mp. dla Matki Sa- 
raueli na obiady d!a studentów —- Rodzina Myciel- 
skich.

PRJ5ENTEŁ. Jak się dowiadujemy, wsianie w tym 
roku uruchomioną na Śląsku Cieszyńskim fabryka 
wyrobów metalowych, kapsli do flaszek, tubek i po­
krewnych rzecz’/. Artykuły te sprowadzano dotychczas 
wyłącznie z zagranicy, co nrzy wysokim cle podraża­
ło niew,miernie ten produkt Najnowsze urządzania 
fabryczne, automaty najnowszego systemu, własna 
walcownia, zagraniczne fachowe siły, oraz silne pod­
stawy finansowe dają gwarane.-ę, że przedsiębiorstwo 

• to, finansowane wyłącznie przez przemysłowców kra­
jowych, będzie w możności, po cenach tańszych jak 
zagranica pokryć zapotrzebowanie kraju lewarem nie- 
ustępującym najlepszym wyrobom zagranicznym.

TEATR, LITERATURA, SZTUKA.
7. TEATRU IM. j. SŁOWACKIEGO. Dzisiaj wieczo­

rem, o godz. 7-mej „Dziady", których najbliższe 
przedstawienie odbędzie się dopiero we środę przy­
szłego tygodnia. Obecne wznowienie ludowego drama­
tu Raupacha „Młynarz i jego córka" spotkało się 
i tak żywem przyjęciem publiczności, iż znaczna li­
czba Osób nie mogła nabyć biletów ha- dotychczaso­
we przedstawienia. Wobec tego, powtórzony będzie 
jeszcze dwukrotnie w niedzielę 5 bm. po południu i 
w poniedziałek 6 bm, wieczorem po raz Ostatni.

Jutro wraca na afisz jeden z sukcesów bieżącego 
■seajhti “ „Marja Stuart" Słowackiego 2 p. Pancewl- 
czową. GalióWą. Brackim, Nowakowskim, Białkow­
skim, Kułakowskim, Szymańskim i innymi. Zo wzglę­
du na rozpoczynający się w najbliższym czasie cykl 
sztuk z udziałem znakomitej tragiczki St Wysockiej, 
dramat Słowackiego nieprędko potem ukaże się na 
afiszu.

„WĘDROWIEC I KOBIETA". Dzisiejsza premiera 
w tóalrze „Bagatela" obudziła żywe zainteresowanie 
w naszem mieście. Przed oczytna widzów przesuną 
się niezwykle ciekawo dwa obrazy „z cudzego życia" 
jak zatytułował swą sztukę Maksymilian Weronicz, 
który z artystyczną prawdą psychologiczną kreśli 
dzieje duszy kobtócej na tle wypadków ostatniego 
przowrohi w Rosji, zaczynając od chwili przełomo­
wej caratu i kiereńszczyzny, wiodąc bohaterkę pfżeż 
danie iskte piekło sowietu i czerezwyczajki, wypro­
wadza na widownię obok głównego bohatera Ługina 
(p. Węgierko) szereg łharakterystycznych postaci w 
dramatycznych sytuacjach w stosunku do poświęca­
jącej się kobiety (Ludmiła p. Kozłowska) znajdując 
dla niej i dla jej starganych nerwów przystań w bur 
zuazyjnym domu Paryża, gdzie znajdujemy ją jako 
żonę inżyniera, francuza-

Bogata w treść i przeżycia sztuka znajdzie Świe­
tnych wykonawców w reżyserii p. Węgierki z pp. Ko­

złowską, Kolman, Remowicz, Wemicz, Orzelską, 
Miedzińską, Stępowską, Szreniawą. Nadto wystąpią 
pp. Węgierko, Heniowski, Kolwas, Ratschka, Berski, 
Pietruszyński. Kosiński, Łętowski, Solarski, Wysocki, 
Kaden, Michałowski, Wesołowski, Michalski, Kliszew- 
ski, Turski i inni.

Nowe' kostjumy i dekoracje pomysłowe art mala­
rza p. Lonickiego. „Wędrowiec i kobieta" grana bę­
dzie codziennie do wtorku włącznie. W sobotę pop; 
po cenach 50 proc, zniżonych. „Szklanka panny 
młodej", lekka komedja włoska H. Balbo grana do­
tąd stale przy wysprzedanej widowni W sobotę o go­
dzinie 11 w nocy ,.Rewia przedwyborcza". W niedzie­
lę pop. po cenach 50 proc, zniżonych „Florette i Pa- 
tapon" wesoła farsa M. Hennenuin’»-

MĘCZEŃSKA NOC KANDYDATÓW KRAKÓW- 
SKICH, wielka rewja przedwyborcza, pióra p. Jadwi­
gi Migowej obudziła wielkie zainteresowanie w mieś­
cie zarówno ze względu na tak bardzo aktualną i 
dowcipem tryskającą treść, jak i ze względu na dobo­
rową obsadę pierwszorzędnych sił wszystkich tea­
trów krakowskich. Przed oczyma widzów przesuną 
się żywe marjonetki drżących o swe mandaty kandy­
datów do sejmu i senatu, oraz wyborne wyborców i 
wyborczyń. Zobaczymy J K. Fetorowicza, prez. Fol­
ie - Mol tę, gen. Niedeauera, profesora Enpereinera, dra 
Ost. Rowskiego, dra Ebo. Browskiego, red. D. Ąbrow- 
skiego, dra of D) Robnera, inż. Chjemjanowskiego, 
piękną Kocię — kandydatkę do Senatu, wyborcę z 
Krowodrzy, krakowskiego Carusa, Zytkę i szereg in­
nych postaci. Wykonawcami będą: pp. Białkowski 
Bracki, Dobiesław, Jednowski, Kaden, Kolman, Koł- 
was, Łętowski, Michałowski, dr. Nowakowski, Ratsch­
ka, Skalska, Wasilewski, Zbuckt

Pozostałe bilety nabywać można w kasie „Baga­
teli."

MUZYKA POLSKA ZAGRANICĄ. W pismach ber- 
lińskich donoszą o wielkim sukcesie, jaki odniósł os­
tatnio nasz pianista Zbigniew Drzewiecki wykona­
niem kompocycyj Bethovena, Chopina i Szymanow­
skiego. Krytycy tameczni stawiają Drzewieckiego w 
rzędzie najwybitniejszych pianistów doby obecnej, po­
dnosząc Jego talent odtwórczy, temperament i te­
chnikę.

Prof. Drzewiecki udaje się jeszcze w bieżącym mie­
siącu powtórnie do Berlina, gdzie grać będzie, między 
innemi, utwory spółczesnych kompozytorów polskich: 
Różyckiego, Szymanowskiego i Tansmana, wkrótce 
zaś na szereg koncertów do Wiednia. Drezna i Paryża.

KONCERT JADWIGI LACHOWSKIEJ, naszej «ła- 
wnej śpiewaczki, odbędzie się dziś, L j. w piątek 3. 
b. rn. w imprezie „Kra!-:. Biura Koncert E. Bujartski". 
Na koncercie, który jak było do przewidzenia wywo­
łał w naszem mieście wyjątkowe zainteresowanie, wy­
kona znakomita artystka bogaty program złożony z a- 
ryj i pieśni. Pozostałe bilety są do nabycia u Braci 
Lipskich, ul. Sławkowska 8.

IGNACY FBIEDMANN na -zaproszenie „Krak. Biu­
ra Koncert E. Bujański", wystąpi w Krakowie tylko 
jeden raz. a to w niedzielę 12. b. m. Bilety są do na­
bycia u Braci Lipskich, Sławkowska 8.

REPERTUAR TEA’”'V KRAKOWSKICH:
Teatr im. Juliusza Słowackiego.

Piątek: godz. 7. „Dziady".
Sobota: „Marja Stuart", Słowackiego.
Niedziela o godz. 3 popoł.: „Młynarz i Jego 

córka".
Niedziela wieczór: „To co najważniejsze",
Poniedziałek: „Młynarz i jego córka".

Teatr „Bagatela".
Piątek: „Wędrówce i kobieta" (Premiera4)
Sobota popoł.: „Szklanka panny młodej".
Sobota wieczór: „Wędrowiec i kobieta".
Sobola, wieczór 11.15: „Męczeńska noc kan­

dydatów krakowskich
Niedziela pcjpol.: „Florette i Patapon" (40 

proc, zniżone).. .
Niedziela wieczór: „Wędrowiec i kobieta". 
Poniedziałek- „Wędrowiec' i kobieta'‘.
Wtorek: „Wędrowiec i kobieta".
TEATR MIEJSKI OFEl ’ I OPERETKA.

Piątek: „Łabędź Ze wschodu".
Sobota; „Żydówka";

wwswhbwwimi

©g!w«ni®.
„Ekspozytura Oddziału Demat“ w Krakowie 

ogłasza przetarg piśmienny ofertowy na sprze­
daż baraków wojskowych:

1) 19 Obiektów w Babicach koło Oświęclma,
2) 6 Objektów na dworcu kolej; W Oświę 

cimiu,
3) 1 Objektu na dworcu kolej, w Dzie­

dzicach.
4) 2 Objektów na dworcu kolej, w Pod­

górzu Płaszowie,
5) 3 Objekty w Krakowie, ul. Kamienna 

L. 39. „
Zapieczętowane oferty należy wnosić do 

Ekspozytury ..De mat", Kraków, ul. Grodzka 
L. 65 do dnia 9 listopada 1922 r. godziny 
12 tej wraz z załączonym kwitem na złożone 
w P. K. K. P. wadyum w wysokości 10% 
ofeiowanej ceny.

Oferować należy na pojedyncze objekta.
Bliższych informacyj udziela Ekspozytura 

w godzinach urzędowych.
Za kierownika Ekspozytury

Fuglewicz.

Ciągnienie 
pożyczki Gminy miasta Krakowa.

W dniu 2-go listopada 1922 r. odbyło się 
w Sali konferencyjnej Magistratu 27 (dwu­
dzieste siódme) losowanie pożyczki Gminy 
miasta Krakowa, emitowanej w 4% obliga- 
cyach, w nominalnej wartości K. 23,600.000—. 
w obecności wiceprezydenta miasta, p. Józefa 
Sarego, radcy miejsk.: Ksawerego Mikuckiego, 
dyrektora miejskiej Izby obrachunkowej, p. 
Jana Krzyżanowskiego, star, radcy Magistratu, 
p. Dr. Jana Wydro, trzech rachmistrzów miej­
skiej Izby obrachunkowej: pp. Łempickiego 
Stefana, Kowalskiego Jana, Porębskiego Jó­
zefa oraz notaryusza p. Dr. Stanisława Steina.

Wylosowano następująco obligacye:
Ser. A. po 200 K.S 284, 1037, 1367, 

1468, 2011, 2013, 2176, 2589, 2930, 3292, 
3401, 3406 3410, 3632, 3679, 4054, 4263, 
4497, 4695.

Ser. B. po 1OOO K.: 749, 895, 1030, 
1257, 1288, 1621, 2005, 2043,. 2485.

Ser. C. po 2000 K.: 9, 69, 589, 661, 
683, 777, 1795, 2230, 2241.
Ser. O. po 5.000 K.: 171, 326, 386, 
656.

Sar. E. po 10.000 K.S 132, 355, 620.

L Dom komisowy.

ObcołurajowSec poszukuje 
dwóch pokoi umablow.?nych. — Zapłaci 
chętnre czynsz miesięczny 100 tysięcy marek za 
pól roku z góry. — Zgłoszenia do biura ogłoszeń 

Feliksa Stattera, Kraków, Grodzka 13.

haiłiWfl nap™pukllny(ruptury)pęp- 
u|ł&l<J|i<ill8 utJlilk/.g ka, brzucha, pachwiny 1 L d. 
L. Polaczek w Samborze, — Telefon 1.

lHOTill® Billi Ollliw

Zgłoszenia pisemne pod „Business** do 
biura oglosześ, Sienna 12.

Hun rt

dzle zajęcia <a firmie BRACI 
BiLE WSKICH,

OKSZOWA KOMIKA NUUPÓW
przy V. 0. Z. G. w Iraltwla. L. 15380. OKZ

OGŁOSZENIE.
O. K. Z. przy O. Z. G. Nr. V. w Krakowie, podaje 
do wiadomości, iż dnia 9 listopada b. r. w Kan- 
celaryt Spichlerza II. O. Ż. G. Nr. V. przy ulicy 

Bosackiej o godzinie 14-tej odbędzie się

LICYTACJA
drogą przetargu ustnego na fasolkę kiszoną, ja­

rzynę suszoną, demiony oraz flaszki.

„WAWEL"
Mń I wwiffl i Basiilgtn W i Ityjii

w Krakowie.
Podaje się do wiadomości akcyonarjuszów „Wa­

wel" Spedycyjne Transportowa i Handlowa Spółka 
fikcyjna w Krakowie, że Walna Zgromadzenie 
akcjonaryuszów telże Spółki odbyte w Krakowie 
dnia 5. października 1922 uchwaliło wypłacić za 
rok bilansowy 1921 dywidendę w wysokości 200/o 
t. j. po :*Jkp. 1OO-— od akcyi.

W wykonaniu tej uchwały wypłacać będą dy­
widendę za złożeniem u nich kuponów za rok 
1921 następujące banki:
1) Bonk Komercjalny w Krakowie i jego oddziały.
2) Polski Bank Przemysłowy we Lwowie i Jego 

oddziały.
3) Bank „Marku r” w Wiedniu.

Tfcaskfflflsll 100'fconnjt prawie nowy fabrykat, 
JLFaŁScll Augsburg (M. fi. N.) stojący dwucy- 
lindrówy kompletnie wyposażony (kompressory 
pompy, zbiorniki i okazyjnie natychmiast dostarczy 

Dt*. Z. Ozorowski Ska s ogr. odp.
Kraków, ul. Jagiellońska 5. Lwów) Zimorowicza 12.

Baiirlinm fih specjalność: dział kolonialny, do- 
UHIIUłUBU JiUJ, bry reprezentant, z energią i Inl- 
cyaiywą, znajomość niemieckiego i francuskiego 
w słowie i piśmie, administracji, korespondencyl 
i księgowości, refereneye pierwszorzędne, po­
szukuje odpowiedniej posady. Zgłoszenia 
do biura reklamy „Prasa", Kraków, Karmelicka 21.



«


